‘działania, Powstańcy wysłali parlamentarzy z 


przyjacielskich i 
‘bowiem, z iakiem powstancy 102 złamali swo- 


' iż z podobnemi przeciwnikami, 


Dzienni k p 


We WTOREK dnia 11 Października 1831 roku. 


ows 


zechny 


N”* 277. 


Część Urzędowe. 


WIADOMOŚCI URZĘDOWE. 


— Zdawało się że zdobycie Warszawy po- 
łoży koniec woynie. Naród za pośrednictwem 


Jen. Krukowieckiego, a woysko przez swego 


Wodza, błagało prawego swego Monarchę o 
łaskę. f 
Dla ubikrienia trzeciey walki, która nieza- 
wodnie byłaby pociągnęła za sobą zupełną 
zagladę powstańców, reszta woyska Polskiego 
przystała na udanie się w okolica Płocka, ce- 
lem oczekiwania postanowienia NAYJAŚNIEY- 
szeco Crsanza i Knóra, względem dalszego 
swego przeznaczenia. ę 
> Uszedłszy raz niebezpieczeństwu zagrażalą- 
cemu im w Warszawie, powstańcy rozumieli, 
iż wolno im łamać przyięte iuż zobowiązania. 
P-zybywszy więc pod wały Modlina, nie chcie- 
li już poddać się warunkom, o przyjęcie któ- 


‘rych sami prosili, a które nawet przez Wodza 
Naczelnego woysk Cesarsko Rossyyskich, ie- 


szcze niebyły zatwierdzone. 
Aby lepiey zataić swoie wiarołomstwo i zy- 
skać na czasie w układaniu proiektn dalszego 


przyrzeczeniami i oświadczeniami. 
Przyjął ich Wódz Naczelny: woyska Cesar- 


sko Rossyyskiego; lecz pomimo trwaiących u- 


kladów, nie przestał mieć na oku wszystkie 
przygoto ania, potrzebne do rozpoczęcia nie- 
kroków ; przeniewierzenie się 
było oczywistym dowodem, 
raczey siłą 0- 
czynno- 


ie przy rzeczenle; 


reża, niżeli wiarogodnemi układami, 
ści swoje ustalać należy. ™ 

Jakoż w səmey rzeczy, powstańcy korzysta- 
postawili most w Dobrzyko- 
Wódz Naczelny rozka- 
naprzeciw 


iąc z tego 07481, 
wie za Modlinem. 
zał także rzucić most na” Wiśle, 
Czołkowa dla ułatwienia poruszeń armii, na 
obidwóch brzegach działaiącey. 

Jónerał Hrabia Pahlen miał sobie poleco- 
nem, uważanie z pierwszym korpusem lewe- 
go brzegu Wisły , reszta zaś armii miała go 
wspierać. 

Gdy powzięto wiadomóść o puoktach przey - 
ścia, armia na tenczas pomaszerowała na So- 
<chaczew. | i 

Powstańcy uwiadomieni o tem poruszeniu 
zaniechali przeyścia pod Dobrzykowem, roze- 
brali most i takowy aż pod Płock sprowadzili, 
ztamtąd wzięli kierunek ku niższey Wiśle. 
Zatrzymali się na przeciw Włocławka, posta: 
wili znowu most i przeszli Wisłę w celu uda- 
nia się ku części południowey królestwa. 

Hrabia Pahlen, który na tenczas był w Go- 
styninie, „obrócił się ka Kowalowi i zaiął po- 
zycyię centralną, między tem miastem i Brze- 
viem Kuiawskim dla przyięcia nieprzyiaciela 


zkądkolwiek przybywaiącego, i zniweczy! tym 
sposobem wszelkie zamiary powstańców, cho. 
ciaż nie miał iak 15,000 ludzi pod bronią, a 
powstańcy zaś od 22 do 23 tysięcy. 

W tem przeciągu czasu nadciągnęła główna 
siła armii i przeszła Wisłę, a następnie Bug 
pod Górą. 

Wódz Naczelny wskaza! iey kierunek na głó- 
wny trakt W. Płockiego, dla dania odporu 
powstańcom ku części północney królestwa, 
gdyby chcieli nyść przez Mławę ı udać się do 
Litwy, lub gdyby mieli zaniiar ciągnąć wzdłuż 
Wisły na powrót do Modlina. 


Wczasie gdy powstańcy przez Hrabiego Pah=. 


len byli odparci z iednego brzegu na drugi, 
Wódz Naczelny z główną siłą zbliżył się do 
Plonicy. Hr. Pahlen, który zaiął był most, 
przeszedł Wisłę i ścigał nieodstępnie nieprzy- 
taciela. z 3 

Gdy powstańcy zamierzali niaszero wać przez 
Młśwę do Litwy, Wódz Naczelny zmienił w 
Plonicy dyrekcyę woyska i zwiócił na prawo 
ka Raciążowi. 

Powstańcy- widzę: się prawie otoczonemi 
przez rozmaite kolumny armii Rossyyskiey, 
zmuszemi byli obrócić się ku północy kró- 
lestwa. Parei z przodu przea korpus Hrabiego 
Pahlena, oskrzydleni. z obu stron przez iazdę 
i głowną siłę armii, zmuszeni byli cofnąć się 


ay przeciął im trakt do Rossyi A maszeruiąc 
przez Ratowo i Bozuń na Przywołoko. > 
Szczątki woyska Polskiego potykaiąc ze 
wszech stron rozmaite kolumny rossyyskie, 
zmuszone były przeyść na territorium Pru- 
skie przez Janów i Szczogłów „ będąc ścigane 
w odwrocie ewoim, przez przednią straż głó- 
wney armii, składaiącey się z iazdy Jenerała 
Doktorowa 1 zkoraków Atamaoa W fossowa, 
oraz przez korpus Hrabiego Pahlen. 
Tym sposobem uskuteczniło się oswobodze- 


powstańców po zdobyciu Warszawy, zostało 
ukaranem przez wyrugowanie woyska Pol- 
skiego z iego ziemi rodzinney. ; 


an z z z EE 00 EE 


Kommissya Woiewództwa Mazowieckiego. 


Ponieważ bydź może, Że nakazana na teraz 
z woli Jaśnie Oświeconego G!ówno - komen- 
deruiącego Armiią czynną Rossyyską dostawa 
produktów w żywności i na szczególnych kon- 
trybuentów rozpaletowana, przez tychże nie 
będzie mogła bydź w całkówitości na raz ie: 
den do wskazanego paletem magazynu odwie- 
zioną, Komuissya Woiewódzka przeto w celu 
zapewnienia dogodności, i zapobieżenia niepo- 


rożumieniom , podaje ninieyszem do publicz-. 


ney wiadómości, mianowicie powołanych do 


/odstawy produktów kontrybuentów, że poleciła 


właściwym dozorcom magazynów, ażeby przy- 
wieżione produkta w części, lub nie we wszy: 
stkich artykułach paletem wyrażonych, bez ża 

dney tradności na rachunek ogólney wskazaney 
dości przyymowali i na odbiór takowych, ni 


ku Rypinowi, gdy iym czasem Wódz Naczel-- 


nie Królestwa, a wiarołomstwo, cecha działań 


inne iak tylko z księgi sznurowey wycinane na 
drukach wydawali kwity. 


Oprócz tego zawiadamia, że mąka i krupy do 


Warszawy odstawiane, odbierać będzie dozor- 
ca magazynu w oflicynie Pałacu Krasińskich 
przy ulicy Dłagiey; zaś owies, siano i słomę 
dozorca magazynu w Koszarach Radziwiłow= - 
skich pod Uiazdowem. 


w Warszawie dnia 8 Października 1831. 
Referendarz Stanu Prezyduiący, 
Kożuchow ski. ; 
Sekretarz Jeneralny, 
Dziewauowski, 
Z Z mą s 
Urząd Municypalny Miasta Stotecznego 


Warszawy. 


Podaiąc do wiadomości publiczney, że na- 


stępuiące bilety zastawne Lombardo we, iako to: 
5800. na Zło pol. 360. 


6339. na Złp. 320. 


2026. = 500. 4705. = 60. 
6340. — 150. 6966. — 100. 
9724. =... 50. 6341. — _ 180. 
4470. — 450, 3805. — 120% 
6508. — 3o., 2943. — 50. 
posiadaczom tychże zaginęły, wzywa każde- 


go wczyich ręku takowe znaydowaćby się 
mogły, ażeby w przeciągu sześciu tygodni a 


naydaley do dnia 16 Listopada roku bieżące- 
go dó Dyrekcyi Lombardu w Ratuszu Głó- 
wnym przy ulicy Senatorskiey posiedzenia swe 


odbywaiącey zgłosił się i prawo posiadaniaonych 
udowodnił, po upływie bowiem terminu wyżey 
oznaczonego, nowe bilety zastawne w mieysce 
zgubionych i fanty w zastawie będące tem ie- 
dynie osobom za opłaceniem przypadających 


należytości wydane zostaną, których nazwi- 
ska w xięgach Dyrekcyi Lombardu są zapi- 
sane, > 
w Warszawie dnia 6 Października 1831 r. 
Referendarz Stanu Prezydent, 
J. Łaszczyński, 
Sekretarz Jeneralny, 
G. Jahołkowski. 


Rin ŘŘŘŮ a 


OBWIESZCZENIA SPADKOWE. 


Z powodu nastąpioney w dniu 11 Kwie- 
tnia 1831 r śmierci Romana Zbiiewskiego, 
dziedzica dóbr Lubocza Kawęczyn z przyle- 
głościami w powiecie Rawskim Woiewództewie 
Mazowieckiem położonych, otworzył się spa» 
dek, przeto dla wszystkich Interessentów do 
stawiania się termin sześcio miesięczny na dzień 
20 Stycznia 1832 r. ogodzinie 3 z południa 
w kancellaryi hypoteczney Woiewództwa Ma- 
zowieckiego, celem przypisania tytułu własno- 
ści i wszelkich praw, w działe IV spadkodaw- 
cy służących, wyznacza się. 

w Warszawie d. 12 Lipca 1831 r.’ 
'Tomasz Rudnicki Reient. 


Gdy przez nastąpioną w dniu 21 marca 
1822 r. śmierć Koraelego Wróblewskiego, 
wierzyciela kapitalu złp. 4,000 na dobrach 
Kościelna wieś w powiecie Radzieiowskim 


woiewództwie Mazowieckina położonych, w 
dziale IV pod ar. 2 zabezpieczonego, otworzył 
sięspodek, przeto dlo wszystkich iateressentów 
do stawienia się termin sześcio - miesięczy, na 
dzień 19 siycznia 1832 r. o godzinie 3 z po- 
łuduia w kancellaryi bypoteczney woiewódz- 
twa Mazowieckiego celem przepisania tytulu, 
wyznacza się. 

a Warszawie d. 12 lipca 1831 r. 

Tomasz Rudnicki Reieat. 

p a 

Po Jonie Gałezyńskim w duiu 16 Stycznia 
1831 r. zmarłym, otworzonem iest postępo- 
wanie spadhowe, o którem donosząc podpi- 
sany Reieot, zawiadamia: iż do przeniesienia 


na rżecz iego sukcessorów, w właściwych xię- 


gach wieczystych. 

1. Tytułu własności aday 
szewa, i Bogusławice z przyległościami 
wiecie i Obwodzie Koninskim, Woiew ódziwie 
Kaliskiem połażonych. 


2. Tytułu własności dóbr 
e i obwodzie Kali- 


dóbr Gadowa, Sma- 
w Po- 


Szluszkowa 2 


przyległościami w Powieci 
skim sytuowanych. 

-3. Własności summy 34,745 złp.. 22 gr. dla 
zmarłego spadkodawcy, pa. dobrach Chylinie 
z przyległościami w Powiecie i obwodzie Ko- 
ninski leżących, w dziale IV pod Nr. 14. 
wykazu by potecznego intabulowaney, termin 
sześcio miesięczny, a właściwie na dzień 30 
Listopada 1831 r, w kancellaryi Ziemiańskiey 
Woiewództwa tuteyszego wyznaczony został. 

Kalisz dnia 3o Maia 1831 r. 

Reient Kan. Ziem. W. K., 
Franciszek Nowosielski, 


LISTY GOŃCZE. 
A aM 
Sad Sprawiedliwości Karzącey Woiewódziw 
Kraiowskiego i Sandomierskiego, 


Wzywa wszelkie władze tak cywilne iako 
i woyskowe, ażeby Barbarę Pietrzykownę za 
-zbrodnią podpalenia, kradzież i oszustwa, na 

karę warownego wiezienia lat dwónastu, zą0- 
'strżonego pręgierzem, oraz Maryannę Szlach- 
"tównę, za zbrodnią kradzieży, na karę dwóle- 
tniega ciężkiego więzienia skazane, w dniu 24 
Września b. r. z roboty publiczney z Kiele 
zbiegłe, Śledaić i w razie wyśledzenia, pod 
mocną strażą do więzień kryminaloych Kiele- 
ckich dostawić ie zecliciały. 
© Rysopis ich osób iest następuiący: 

1. Barbara- Pietrzykowna, lat 38 maląca, 
twarzy ściągłey, oczu piwnych, włosów cząr= 
nych, wzrostu wysokiego, rodem iest z wsi 
Bydłowa , Obwodu Stopnickiego, Woiewódz- 
twa Krakowskiego; mieszkała w wsi Piskrzy 
nie, Obwodzie Opatowskim, Woiewodztwie 
Sandomierskiem, miała na sobie kurtkę z su- 
kna burego aresziantckiego, i spódnicę takąż, 
„chusłkę na głowie bialą. 

a. Szlachiowua Maryanna, lat 21 maiąca, 
twarzy okrągley, oczu piwnych, włosów cie- 

~“ mno blond , wzrostu wysokiego, urodzona w 
“wsi Wierzbonowicach, Obwodzie Olkuskim, 
. AWoiewództwie Krakowskiem; mieszkała w ws! 
, Biatym Kościele w tymże Obwodzie i Woie- 
wództwie, ubrana była iak pierwsza. 
© Kielce dnia 1 Października 1831 roku. 
Prezes, Wilczkowski. 
Sekretarz, Lange. 


[EJ 


(UE eść Wiewczej OWA. 


POLSKA 
« Warszawy 11 Października. 
‘  — W dhiu wczorayszym przybył do Sto- 
licy paszey JW. Fuhrman, rzeczywisty Rad- 
ca Stanu Państwa Róssyiskiego. 


? 


— 1334 — 
— W tych dniach urzędoicy władz kraio- 

wych mają poaowić przysięgę na wierność dla 

NAYIAŚNIEYGZEGO CESARZA i KRÓLA. 

— Podlug kursu giełdy Warszawskiey pla- 
cono za listy zastawne po złp. 82f100. Za o- 
bligacye udziatowe złp. 330. — W Berlinie li- 
sty zastawne polskie stały po 76f1oo. ' 

— Spekulanci w Królewcu sprowadzili zna- 
czną ilość towarów kolonialnych, spodziewaiąc 
się, iż teraz do Warszawy 1 do całego Króle- 
stwa znaczny na nie będą mieli odbyt, 

-— W Węgrzech umarło do d. 23 z.m.na 
cholerę osób 117,782; ogólna liczba: chorych 
do dnia tegoż wynosiłą 254,489; — W Ber- 
linie chorowało od d. 5 października osób 10713 
ztych uma:!o 680, 

— Ouegday i wćzoray przybyło do War- 
szawy kilkudziesięt Podofficerów i żołaierzy 
z pułku grenadyerów gwacdyi Królewsko-Pol- 
skiey. 

— Dostrzegacz Austryacki donosi, że 40 
armat i wszelka broń, złożone przez korpus 
Ramorina w Galicyi, oddane ruż zostały woy- 
sku Rossyiskiemu. Pałac w Sieniawie przezna- 
czony na mieszkanie 5 Jeneraló w Polskich; z 
tegoż korpusu pozostało gooo ludzi, które w 
4 oddziałach obozuią. 

E UENRA PRZY Z A E DĄ RAMCE CĄ 

ANGLIA 
Mż z Londynu 28 września. 

— Jenerał Sir G: Bingham udał się z swo- 
im głównym sztabem do Fermoy, w celu od- 
bycia tam wielkiego przegląda woyska a na- 
stępnie i ćwiczeń woiena; ch, na których tak- 
Że naczelny wódz naszego woyska znaydować 
się będzie. 

— Na odbytem d. 23 b m. zgromadze- 
miu akcyonaryuszów. banku, oświadczono im, 
że ilość assygoat bankowycl, bedących w o- 
biegu, od niedawnego czasu została zmniey- 
szona do 4 milionów funtów szterlingów. 
Wiadomość ta bardzo zastanowiła naszych kup- 


ców, wyiaśniło im to brak pieniędzy, iaki: 


od pewnego czasu daie się czuć, w kassie, a 
w skutek którego interessa były bardzo u- 


ftrudnione i kilka bankructw wynikło. Dzien- 


nik Globe powiada w tym względzie. Jest 
to niegodziwie, że cały obieg pieniędzy , za- 
wisł tak od zdanią banku i że wartość wszel- 
kich produktów kraiowych, przez wolę dwóch 
lub trzech dyrektorów bankowych, może bydź 
tym sposobem zniżana lub podwyższana. 

Dnia 27 b. m. Baron Fan Zuyten van Nye- 
weldt, który tu przybył z szczgólnem polece- 
niem Króla Niderlaadów , odbył z lordem 
Palmerston konferencyą w wydziale spraw 
zagranicznych. 7 =~ 

Admirał Codrington ciągle ieszcze krąży 
z flotą swoią na wysokości Cork; i ciągle ie 
szcze utrzymuie się pogłoska, it tam woysko 
siądzie na okręty, Wzeszłą sobotę posłano 
z Cove, niedaleko od Cork, przewodników 
morskich do floty, aby tę wprowadzili do 
Portu. 

— Wicher, który dnia 11 b. m. panował 
na wyspie Barbadoes, sprawił tam ogromne 
spustoszenie. T'rzytysiące ludzi miało utracić ży- 
cie, między tymi ġo woyskowych Angielskich. 


| Czternaście statków kupieckich zostało wpę* 


dzonych na brzeg i rozbitych. Prawie wszy- 
stkie domy na wyspie zostały mniey więcey 
uszkodzone; sam nawet Gubernator musiał 
opuścić swoy. pałac. 

rw z 


„osobistey iego nienawiści, że raczey należy 


„Ją swoią nieumieiętność, lecz odwałuią ste di 


BR L GLN 
4Bruxełllj 29Wrześni.a 

— Dnia 27 b. m. wieczorem J. K, Mość 
udał się do Antwerpii. 

— Tegoż dnia odbyło się żałobne nabożeń* 
stwo z wielką uroczystością w kościele St. 
Gudule. Lud cisnął się tłumoie ulicami, któ- 
re Król przebywał przyymowany z naywię kszą 
radością. Po nabożeństwie J. K. Mość z ca- 


łą świtą udał się na plac męczenników, gdzie or- i 


kiestra wykonała rozmaite piękne sztuki mu- 
zyczne. 
—— Francuzki aient dyplomatyczny, bawiący 
od kilku dni w Braxelli udał się do Hagi. 
— Postanowieniem Królewskiem z dnia 6 
września żołd officerski następnie ustanowio= 


ny został: Płaca Pułkownika wyaosi: przy 


piechocie 3,500 zł. przy ieździe, artylleryi i 
przy korpusie jnżenierów 4,000; Podpułxo- 
wnika piechoty 2,800, inney broni 3,200 zł 
Moiora piech. 2,400 inney broni a,E00; Kapt- 
tan 1 klassy przy piechocie bierze 1,400 zł. £ 
inney broni 2,200; Kapitan a klassy z piecho= 
ty 1,200 zł. z inney broni 2,000; Porucznik 
piechoty zł. goo, iazdy *,400, inney zań broni 
1,500 zł. Officerowie mianowani przed tem po- 
stanowieniem, zatrzymaią żołd swóy dawniey* 
szy. Jnnym dekretem z d. 19 b. m. postano- 
wiono, iż liniowy pulk piechoty składać się ma 
z 3,800 ludzi włącznie z officerami. Każdy 
pułk stanowić maią 4 bataliony woienne prócz 
zakładu; kazdy zaś batalion mieć ma 6 kom- 
pann, 

— W dzienniku- d' Auvers czytamy: ” Mi- 
mo poruszeń woyska, rewiy, przysposobiea 
do woyny, i wszelkich rozkazów dziennych, 
sądzić mozemy na pewnych zasadach, iż mię" 
dzy Hollaudyą i Belgią nieprzyidzie do kro- 
ków nieprzyiacielskich.  Donoszą nan z Gan- 
dawy, iż król wyrazić miał nadzieię pokoia w 
słowach naymocniey zaspokalaiących. Zresztą, 
urządzenie woyska, równie iak wszelkie środki 
prowadzenia woyny, były pouzebae do utrzy* 
mania tey nadziei postawą wzbudzaiącą P9%87 
zanie, która iedynie tylka nadaie i zapewnia 
pokóy.« ARE” 8 

— Jenerał Niellon został mianowany do- 
wódzcą we Flandryi Wschoduiey i Zacho- 
dniey. i i 

— Izba Reprezentantów zaymowała się 5% 
posiedzeniu dnia, 26 samemi tylko: petycya mi. 


Prośby bardzo wielu oflicerów, żalących 3/6 “i 


na samowolne, przez: Ministra woyny zarzą” 
dzone ich oddalenie, dały powód do bardzo 
zwawey dyskussyi. Odwoływali się do usług; 
iakie czynili w czasie i po dniach „Września, 
za które reient potwierdził ich stopnie: Kom- 
missya była zdania, iż prośby takowe powin- 
nyby zwrócić uwagę Izby i uczyniła wniosek 
o odesłanie ich do Ministra woyny , aby. tem 
mógł dać potrzebne objaśnienia, względem 
dymissyy w mowie będących. Minister woy* 
ny żądał natychmiast -mieć głos, dla usyrawie* 
dliwienia swoich rozporządzeń. Użalał się n37 
sam przód na liczne oszczerstwa podpisuiących 
prośby, którzy twierdzili, iż się; stali ofiarami 


uczynić rządowi zarzut zbyt łagodnego pP“ 
stępowania. Zapytał: czyli można żądać, aby 
ludzie nieumieiętai i chlubtący się jeszcze z 10% 
zatrzymywali urzędy, którym zadosyć uczy” 
nić niesą w stanie. Na poparcie tego odwo* 


ływał się do listu tych olficerów, umieszcz9% 


. . , a” 
nego w pewnym dzienniku, w którym wYzua 


śwoiey odwagi. Z reszią proszący niebyli wę” 


| 


ji 


Ji 
A 
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le afficerami armii, niektórzy niemieli Werle 
patentu, inni zaś należeli do korpusów ocho- 
tników. Z resztą starał się odeprzeć czynio- 
ny mu zarzut, iakoby srarał się usuwać bo- 
batyrów z Września. Pan A. Rodenbach pytał, 
dla “czego oflicerom z głównego Sztabu do- 
zwolono rak czasu do usposobienia się na exa- 
min, inaytu zaś officerom, tylko po kilka ty- 
godni. Pan de Brouchere odpowiedział, iż 
to iest rzecz bardzo naturalna, gdyż od offi- 
cera glównego Sztabu wymaga się inuych i 
nierównie obszernieyszych wiadomości, niź 
od ofliceru woyska liniowego. Panowie Vou- 
debroek, Nothomb, de Theux i Raikem, czy- 
nili wniosek o odesłanie tey sprawy do porządku 
dziennego; zaś panowie B/argnies i Gendebien 
gwaltownie przemawiali za podaiącymi prośby. 
Glos ostatniego szczególniey, w którym wy- 
kazał zasługi oddalonych teraz oflicerów, spra- 
wił mocne poruszenie w trybunach, tak dale- 
ce, iż prezydent musiał wzywać do spokoy- 
mości. Pan Łebecu czuiąc się obrażony kilku 
uwagami poprzedniego mówcy nad przeszłą 
administracyś, żądał aby ią raczey zaskurzo 
no, przez coby się okazało, iż członkowie 
teraźnieyszey Ojpozycyi są oszczercami. Mi- 
nister: Woyny żądał dalszego rozwinięcia tey 
dyskussyi na dzień 28, poczem solwowano 
sessyą Z dośyć znacznem  wzburzeniem umy- 
słów. Posiedzenie Izby Senatorów z powodu 
nieobecności wielu członków , w dniu tym 
niemogło mieć mieysca. Prezes oświadczył to 
z namiemieniem, iż nazwiska obecnych członków 
będą ogłoszone w gazetach, i 
i zr Gandawy 27 września, 

— J. K. Mość przybył tu'dziś po południu 
o godzinie w pół do trzeciey. Magistrat na 
powitanie Jego wyszedł przed miasto. Gwar- 


* 


dya mieyska i część woyska liniowego stanę- 
ły w boiowey postawie. Na przemowę Pre- 
zydenta Król odpowiedział: „Panie Pre- 
zydencie, czeka mię tu nowa znolomość, 
bołdy magistratu przyymuę z ukontentowa- 
niem; znani luż potrzeby miasta , wiem ile 
przemysł cierpi; ten pan (tu wskazał Król p. 
Roessel, nayznacznieyszćgo z naszych fabry- 
kantów, którego fabrykę Król oglądał) iuż 
mię o tem przeświadczył. Bądź pan pewnym, 
dz wszystkie moie usilowania zwrócę do tego, 
ażeby zagoić rany których niezadałem, prze- 
mys} zaś i handel. wznieść napowrót, szcze- 
gólniey, gdybyśmy mieli szczęście odzyskać po- 
kóy, Bądź. pau przekonanym, iż szczerze pra- 
80ę przywrócenia pomyyślności Belgów, i że 
Przy wstępie na tron inna nie ożywiała mię 
„duma, jak zapewnienie Belgii dobrodzieystw 
 ©ycowskiego Rządu.“ Niech żyle Król! roz- 
legło się po wszystkich stronach, i wśród tych 
radośnych okrzyków ludu odbył się wiazd 
Króla do miasta. Wieczorem powrócił Król 
do Bruxelli. 
Ls 
FRANCYA 
z Paryża 28 września. 
— Dziennik Temps twierdzi, iż rodzina Kró- 
deska postanowiła dla tego przenieść się z Pa- 
lais Royal do Tuilleryów na mieszkanie, po- 


Niewąż lekarze uznali, że pierwszy pałac na- 


Przypadek wybuchnięcia tu cholery, byłby 
ardzo niezdrowym pobytem. 

— — W mieysce pana Saulnier, mianowanego 
Prefektem policyi, były prefekt pan Cańouct 

Przeznaczony został na prefekta departamentu 
layenue. s 5 

"=: Pensye cywilae wyzaaczone od dnia i 
Stycznia , o których rewizyi mówiono w lzbie 
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Depntowanych dnia 26 i 27 b. m. pobierają: 
brabio wie Villèle, Peyronnet, Corbière, Frays- 
sinous, Chabrol, Beugnot, Labourdonnaye. 
Molć, baron Łouis, hrabia Ferronays, baron 
Hyde'de Neuville, wice hrabia Decaux, Mar- 
t guac, St. Criq, pp. Vatismenił, Bourdeau, 
Courvoisier, Xiąże Montesguiou, tudzież wdo- 
wy marszałków Augeran, Luuriston, Davoust, 
Duroc, Ney, wdowa po Jenerale Dijeon i wdo- 
wa po ministrze Dessolles, t i 

— Deputowany, Baron Lepelletier d' Aulnay 
umieścił w dzienniku Journal des Debats mo- 
wę, którą zamierzał mieć w Izbie o prawie 
względem parostwa; będąc bowiem 55 pa liście 
mówców zapisanych, ma mało nadziei zabierać 
głos na mównicy. Oświadcza on się w tey 
mowie za utrzymaniem dawnego 23 artykułu u- 
stawy i dobitnie -walczy przeciwko ważności 
szczegółowego mandatu, iaki wiele kollegiów 
wyborczych udzieliło swym deputowanym 
względem tego pytania. 

— Dziennik Temps w interessie księgarstwa 
francuzkiego wzywa Rząd o zawarcie układu 
2 Belgią, w którymby się obadwa zobowiąza- 
ły do zakazu. przedrakowy wania nowych dzieł, 
wyszłych w którymkolwiek z tych kraiów. 
Twierdzi on, iż Francya może się domagać 
od Rządu Belgiyskiege takiego wynagrodze- 
nia, za czynione teyże przysługi. Liczba dru- 
karú utrzymuiących się w Belgii iedynie z prze- 
drakowywania dzieł wyszłych w Paryżu, a 
które są główną przyczyną upadku francuzkich 
xięgarzy, dochodzi do 5o. 

— Trybunał w Bezieres sprzecznie z wy- 
rokiem wydanym niedawno przez Sąd Parów, 

| uznał za niezgoday z ustawą 1 nieważny de- 
kret z dnia 13 Listopada 1811, wyznaczający 
karę za zakładanie szkoły bez pozwolenia u- 
niwersytetu, gdyż w sprawach karalnych, 
tylko ustawy mogą bydy prawomocne. 

— Gazette des Tribunaux donosi: Wczo* 
ray rozdawano w prefekturze nagrody |do- 
zorcom mieyskim , którzy się odznaczyli przy 
iłumieniu rozruchów w dniach 17, 18, 19; i 
20, miektóczy otrzymali po 40 franków, in- 
ni mniey, i kommissarze policyi maią także 
odebrać nagrody. 

— Hrabia Piamowrostro , Grand hiszpański 
pierwszey klassy, przybył tu ż Madrytu. Kil- 
ka dzienników przywięzuie do podróży iego, 
cele dyplomatyczne. 

— Donoszą: z Brest 24 b. m. „,Osada 
portugalskiey korwety Urania, stoiącey w na- 
szym porcie pod dowództwem kapitana ndra- 
de,zatknęła wc zoray banderę królowey Donny 
Maryi. Drobna ta rewolucya, wykonaną zo- 
stała przez załogę z naywiększą roztropnością 
i umiarkowaniem. Przy drzwiach: kaiut offi- 
cerskich postawiono straże. Wszyscy office- 
rowie, z wyiątkiem iedaego, zostali wierni Don 
Miguelówi i odpłynęli nazaiutrz rano o go- 
dzinie 6. Dowództwo korwety objął tym- 


,cżasowo officer, który się połączył z załogą 
j na okręcie tym panuie naywiększy porządek. - 


"Tuteyszy Prefekt Marynarki, wysłał oflicera, 
dla przekonania się o rzeczywistości tego fa ctum 
i poruczenia iednemu oddziałowi przestrze- 
ganie spokovności. © wypadku tym spisano 
protokuł, który podpisało 140 portugalskich 
żołnajerzy morskich, którzy się zupełnie zrze- 


kaią Don Miguela. Korwetą Urania wzięta 
była kolo wysp Azorskich i wskutek układów 


zawartych między Don Miguelem a admirałem 
Roussin, miała bydź oddana. Obe!gi swieżo 
wyrządzone francuzkiemu kapitanowi Raffy 


w Lizbonie, spowodowały Rząd do zatrzy- 


stępuią przeciwko niemu, 


mania okrętu, aż nienastąpi zadosyć uczy. 
nienie. “ 

— Z Barcelony donoszą 16 b. m. 
ście Solsona, tam 


W mie- 
złożony z 200 blisko 
osób zbroynych, wystąpił z okrzykami: Niech 
żyie Karól V. Niech żyie inkwizycya i dawne 
prawa. — Batalion gwardyi Królewskiey udał 


się spiesznie ztąd do Schon. 


— Konsul francuzki w Barcelonie zawiado= 
mił Izbę haadlową w Marsylii pod dniem 16 
b, m. iż z rozkazu hiszpańskiey kommissyi 
zdrowia, wszystkie okręty przybywaiące z 
Tulonu, przy meyściu do portów 


hiszpań- 
W ZE 
skich zostawać inaią 


12 dni w kwarantannie, 
przybywaiące zaś z innych portów 6 dni. 
— Zwycięztwo, iakie odniósło Ministeryum 
na posiedzeniu dnia 22, na którem Izba wię- 
kszością 85 głosów pochwaliła w niezwyczay= 
ney dotychczas formie zewnętrzną politykę 
Francyi, sprawiło tu między zwolennikami 
Ministeryum nay więszą radość. Dziennikki mi- 
nisterialne usiluią odtąd iak. naymocniey upo- 
wszechnić mniemanie, że wypadek ten, ró- 
wnie iak odrzucenie propozycyi panów Muu- 


guin i Salverte względem mianowania kom- 


missyi rozpoznawczey i względem przedsta- 
wienia aktów dyplomatycznych, niemniey tak- 
że załatwienie wniosku pana Laurence na po- 
siedzeniu dnia 23 przez porządek dzieuny, 
wróżą Ministeryum i na przyszłość większość 
a zatem zapawniaią byt jego. Przed wyrze- 


czeniem opinii w tym względzie należałoby 


czekać, iak Ministeryum wyidzie przy dyskus- 


syi nad prawem o parostwie i o obudżecie na 
rok 1832, gdyż budżet na rok 1831 nieda iuż 


powodu do żwawych rozpraw. Niepowinno 
bowiem Ministeryum spuszczać z uwagi, iż w 
przypadka poprzedzającym , wiele szczegól- 
nych okoliczności przyczyniło się bardzo, iż 
Iżba wydała uchwałę korzystną dla Ministrów. 
Przytoczyć lu można niezręczne oświadczenie 
pano Mauguin, który iak się zdaie, nienaradził 
się poprzednio z innemi czloakami oppożycyi, 
dła czego iuż panawie Odilon Baroti Bignon zu. 
pełnie nie występowali; równoczesne groźne 
zaburzenia stolicy , i bezprzykładna gwałto- 
wność posiedzenia z dnia 21, które świadko- 
wie naoceni porównywali z burzliwemi posie- 
dzeniami konwencyi; obawa nakonięc, zaszko- 
dzenia chociaż bezpośrednią naganą dotych- 
czasowego kierunku spraw zagranicznych, bo- 
stępowi bilu reformy i skuteczności ianych 
przedsięwziąć się maiących negocyacyy. Zda- 
ie się w ogole, iz Ministeryum znayduie większą 
oppozycyą w narodzie niż w Izbach, ata została 
wywołaną bardziey przez kierunek spraw we- 
wnaętrznych,niż przez zewnętrzną politykę Fran- 
cyi. Przyznać należy, iż p. Laurence na posie= 
dzemu d. 23, pod względem tym wiełe 
sadzał > lecz również i wiele prawdy. objawił. 
Chociaż wniosek tego na ten raz niebył po- 
party , łatwo iednak z pewnością prawie prze- 
widzieć można, że przeciwnicy administracyi, 
przy pierwszey sposobności, powrócą do te- 
go samego przedmiotu, a łatwo im będzie na 
ówczas zjednať sobie tę część Izby, która 
stąnowi środek między prawdziwą oppozycyą 
a stronnictwem ministrów, a które stanowi 
przy wszystkich ogłoszeniach. Že ministerium 
teraźnieysze nie ma bezwarunkowych popu- 
larności , pokazuie się ztąd, że prawie wszy- 
stkie dzienniki prowincyonalne, nawet i w 
duchu teraźnievszego Rządu redagowane, wy- 
atwo więc obja- 
śnić sobie można wachanie się tak zwaney 
partyi neutralney, Partya ta, obawia się przez 


prze- 


przez pana Mauguin, 
-iĝ ma nadzieię weyść 


"ktatów z roku'i8 4 i 1815, 


e 


%ciste połączenie się z admioistracyą; podzie- 


chociaż może nie zasłużoną iey nie po- 
i ieżeli wesprze pana Perzer w 


lac, 
pularność, 
stonowczey chwili, przy naypierwszey 'spo- 
sobności stara się znowu zbliżyć do opinii 
publiczney, Ministeryum nie może więc z pe- 
wnością liczyć na tę partyą. Bydź może, iż 
mu się uda zjedoać sobie większą pubhcz- 
ność, skoro równie ważne iak «radne pyta- 
nie, rozstrzygnięte będzie w sposób odpo- 
wiadający iego życzeniem. Mocniey iednak 
"niż kiedykolwiek, mówiono o tem, w czasie 


- ostatnich rozruchów , iż król chce zmienić Mi- 


"nistrów, w dachu lewey strony. Między o- 
-sobami które w tym”! przypapku stanęłyby u 
steru rządu, wymieniaią pana Odilon- Barot. 


„Jego wysłowienie się r postępowanie w ostatnim 


czasie, widoki iego o mocy obowięzuiącey tra- 
iego wyznanie wia- 


ry o propagandystac :b, ró wnie Gałe udier zaiace ie- 


„go milczenie'w czasie i po dyskussyi wszczęley 
usprawiedliwiaią domysł, . 


4 wkrótce do ministeryum. 


Dyskussye nad prawem o parostwie, rozpoczną 

"się zapewne; dopiero w przyszłym rygodniu. 

„Zdaie się, i oppozycya ma zamiar, bronić do o- 

„statniego swych widoków, o tak zwaney stano» 

wiącey: władzy Izby Deputowanych. 

w ZZO nn 
NIDERLANDY 


z Hagi 30 września. 


'— Jego Król. Mość Xiąże A brecht Pru- 


ski, wyiechał dnia 27 b. m. ztąd do główney 
kwatery naszege woyska. 


t 


«— Mieszkańcy miasteczka Thiel, w którem 


się rodził Jenerał Chassé, kazalij zrobić złotą 
szpadę honorową i tę przez dęputacyą poak 


ssławnemu swemu ziomkowi. 


ne 


OW Dzisieyszy dziennik Staats Courant ra- 
przecza wiadomość umieszczoną w Belgiyskich 


gazetach, iakoby wysłany z Mastriehta ma roz- 


poznanie holenderski oddział, zbliżył się pod 
same bramy 'Tongern, w Rierapst nakazał do= 
stawić 2,000 racyy, iiamże na koszt mieszkań- 


ców pozwólił sobie wszelkich wygód. Cała. 
ta tkanina kłamstw i przesady, mówi wspo- 


mniony dziennik, do którey belgtyskie gaze- 
ty iaż przywykły, pochodzi ztąd, żear b. m. 
Jenerał Maior Boccop oglądał + niektóremi o'f» 


ficerami „położenie miasta Riempst, przyczem 


kot hi żal RA straż iazdy, złe- 


żona z officera:i'25 zolnierzy ; nigdzie i im ie- 
dnak niepodano pożywienia. 

— Dziennik /yna mwmieścił następuiący 
wylątek z iednego z dzienników bolenderskich. 
„Cały naród holenderski , odstępuiąc chwi- 
dowo zwykłego swego postępowania, przybrał 
woienną postawę, Nigdy naród ten niebyt w 
takiem usposobieniu, a ebociazby w chwili 


obecney, kazdy pragnął honorowego pokoiu, 
to iednuk Hellandya, na przypadek rozpoczę- 


cia na nowo kroków nieprzyiacielskich, przed 
stawiać będzie szczególnieyszy widok. Naród 


gotowy iest do uzbrojenia się w massie, a do | 


w:konaaia tego zamiaru potrzebaby iednego 
tylko wezwania Króla. 
będzie szczędzić ani pieniędzy, ani mienia, 
ani kewi, skoro interess oyczyzny powoła na- 
ród na granice kraia. Nie zyielkłiwe, 
czynne przygotowania przedsiębraae wszędzie, 


lecz 


"dag wyobrażenie e siłach narodu tak szcze- ' 
róla, któ- 


rze przywiązanego do oyczyzny i K 
rych dotychczas niepoznano, lub poznać nie- 
chciano. Ministerynm Belgiyskie, przyrzeka 
narodowi 65,000 woyska, Król nasz nic nam 


„popierania ieszcze przez ‘długi 


‘benmi ministeryum, 


Stara Hollandya nie- 


R r336 — 
nieprzyrzeka, ‘mimo to jesteśmy naymoeniey 
przekonani, iż nasze siły boiowe będą wię- 


ksze. W zeszłym miesiąca dostatecznieśmy 


się’ przekonali o wyższości naszych «sił mo-=' 


ralnych. 


Pułki -francuskie wracaią wprawdzie 


pczez granice Belgiyskie do Francyi,. wkrót- 


ce iednakże powraca z każdego pułku pooo 
lub 600 ludzi przebranych w bluzy, podaią 
się za Belgiyczyków z południowych prowin- 
cyi i zostaią przyięsi do 'woyska króla Leo- 
polda. Tym sposobem wstępują koleyno do 
szeregów Be.gisk'ch ci sprzymierzeni żołnie- 
rze, a po upływie zawieszenia broni , Holen- 


'drzy będą musieli zwalczyć francuzów, a nie 


Belgiyczyków. Gdy francya -posiada :sposoby 
czas takiego 
oszustwa , tedy naród złożony z 3a milionów 
ludzi w celu przywrócenia honoru Belgiyczy- 


ków, chce zwalczyć naród maiący 2 miliony - 


ludności. Dłagośmy się wachali, i mimo òd- 
bieranych licznych raportów , ieszcze się wa- 
chamy wierzyć w taką obłudę, ze strony 'mo- 
carstwa, które w oczach ludów nigdy nie 


uchodziło za obłudne. Jeżeliby p. Perier, 


lub Rząd francuzki miał bydź zdolnym do 


podobnego postępowania, to Francuzi mu= 
sieliby przed całą Europą protestować prze- 
ciwko tak miegodnemu działaniu. 
gą, ile rządów w kraju tym następowało po 
sobie, 
pociżył się do politycznego oszukaństwa. Za- 
patrzmy się na czasy Rzeczy pospolitey, Ce- 
sarstwa i Monarchii, która w-Hiszpanii 1 Al- 
gierze staczała bnie, wszędzie woiownicy nay- 
rozmaitszemi natehnieni uczuciami, wy- 
walczyli sobie sławę; lecz uczucia te były za- 
wsze prawe, a wyprawy woienne zawszę O- 
twarcie były zapowiedanę. "A teraz — Ma- 
skarada w bluzach., zwycięztwa , kiórychby 
się ie ośmielono sobie przy pisywać , a któ- 
reby musiano przypisać Belgtyczykom , nie- 


zdolnym odnieść zwycięztwo! Postępowanie 


takie, nie tylko iest nieprawe, lecz iest na- 
wet ordynaryyne i nikczemne, Jeżeli Francya 
to cierpi, to Francya 0 tem nie wie y nie do- 
ponizać się tym sposo- 
któreby się tak dalsce na 
niey nie poznało. Niezawodnie względem za- 
biegow tych żądane będą objaśnienia. Oby 
one i naymnieysze usunęły podeyrzenia. My 
sami, skłonni jesteśmy usprawiedliwiać prze- 
ciwko nim Francyą4, i gdyby rzecz pokazata 
się uzasadnioną, przypisać winę samemu mi- 
nisteryuim, od którego pochodzi. Take roz- 
porządzenia nie mogą się podobać marszał- 
kowi Gérard; woyskiem pod, takiemi dyspo- 
zycyatmi „musiałby w istocie marszałek Fidoc 


zwoliłaby bowiem 


dowodzić. 
peee aa 
PRUSST 
a Berlina 6:Października 
— Królewsko-frańcuzki Poseł przy dworze 
Cesarsko-rossyiskin Xze Mortemar, przybył 
do Akwizgrana, ztąd udał się do Paryża. 
ZE SZE PE EP BA KORYTA 
SZWAYCA RY A 
z Lucerny 25 Września. 
— Na 23 posiedzeniu seymu Szwaycarskie- 
go, odbytem dnia 20 b. w. maradzano się 
względem postąpienia £ aresztowanemi naczelni 
kami rozruchów w kantonie Bazylei. Trzynasta 
posłów głosowało za domowym: aresztem pod 
dozorem woyskowym, w czem iednak bliższe 


'ma fregate Asteon. Sekretarz poselstwa AMan- 


Jakkol= : 


‘wiek widoki obywateli Francyi różnić się mo- 


nigdy iednakze prawy 'ten naród nie. 


«dnia 1 Września zamieszanie publiczney spó? 


| 
; i 
rozporządzenia miały: bydź zostawione Repre- Ą 
zentantom seymu; ośmiu posłów (z Uri, Unter= 
walden, Wallis, Neuemburg, Basel, Glarus; 
Schwyz i Bern) chcieli przeciwnie, ażeby are- 
sztańci byli 'więzieni iako ieńcy; ze strony zaś 
kantonu Gryzonów żądano, ażeby da twierdzy 
zostali odesłani. Dnia 23 t. m. przewieziono 
ich pod strażą woyskową do twierdzy Aar- 
burg. 


————s T 

A T U/RÓĘCY A 
z Stambułu 10 Września f 
— Dnia 28 z. m. Pan Robert Gordon od 
wiedził Ministrów Tureckich z pożegnaniem. 
a nazaiutrz miał naradę z Mustata Efendys 
taynym Sekretarzem Sołtana. Daia!3o' wsiadł 


deville sprawować będzie tymczasowie inte 
ressa, iako pełnomocny Minister. 


— D. 2 b. m. wybuchnął znowu w Stam* 
bule wielki pożar, 1 we 24 godzinach obrócił 
w perzynę kilka” „Części miasta, zamieszkałych 
przez Turków i Rajasów czyli Chrześcian, pod- 
‘danych porty. *rzema dniami pierwey wy” 
buchnął był ogień w zbrojowni, i zniszczył 
Divan-Hanć ( pałac Admiralieyi) i przyległy 
meczet. Nie wątpią iuż teraz, iż te częste 
pożary są dziełem bandy złoczyńców ; „kilka 
ich schwytano a stracono; mieli przy sobie 
macar yay palne i w nocy usiłowali podkłać 
dać ogień. 

— Dnia 4b. m. Tahir Basza wrócił 2 sw0” 
iey podróży inspekcyyney do Dardanellów= A 
— Cholera morbus zuj ełnie tu prawie i usta* 
ła, lecz morowe jowiewze ciągle grasauie 


w kilku częściach miasta. 
WŁOCHY 
a Neapolu 3 września 


m3 — Podług ira: z Palermo, wydsrzone tai 


koyności było znacznieyszem, sądząc żi 
rozpoczęcia , miżeli zrazu mnaiemono; oka” 
zał się bowiem spisek, który iédnak prze” | 
rzadki przypadek spełał na niczem. Przypa” 
dało święto kościelne. Podług dawnego z*Y” 
czaiu, miano w nocy o godzinie 11 odef 
we wszystkie dzwony. To. sobie mieli obrać 
spiskowi za znak do wkroczenia ze żę 
stroa bramami do miasta. W klasztorze 
kapucynów przez omyłkę zadzwoniono %0 r 
ną wcześniey. Spiskowi blizey klasztoru 
dący, wzięli to za znak umówiony. * Było je 
niawielu; znaleźli więc “opór; ruszyło się zarób 
woysko; ainni nieodważali się przyjść im | 
pomoc. Wichrzyciele pierzcbli i spokoyność 
przywróconą została. Rząd nieodkrył 1esz 
całego związku tey sprawy. Buńtownicy wo” 
lali! » Niech żyie król! niech Żyje xiąże! niech 
żyje ustawal« Sądzą iż zamiarem ich bę” | M 
ogłosić miezawisłość od Neapolu. 7 Neap” 
lu wypłynęły iuż do Sycylii dwa okręty o 
ienne z pomocą woyskową. * 
Zz 20 gi 4 takze nc EE 
DONIESIENIA PRYWATNE: j 
A e i e a a 
— Ostrzega się iż listy zastawne pod 
161.9' 7. lit. B, na 5000 złp. i pód Negua 
lit. C, na 1000, złp. skradzione zostały: * 
by takowe chciał nabydź, ħaraźonym K 
na straty, gdyż właściwe kroki są pO 
wzięte przez właściciela, celem onych odi” 


skania. A i 


Wydawca K. M. Grabowski 


